
Detaliczny handel
prywatny 
jodanie nadal 
„trzymany

WARSZAWA (PAP) 
jy Ministerstwie Handlu We

wnęlrznego odbyła się dnia 18 
bież, miesiąca konferencja, na 
której minister Minor omó­
wił z przedstawicielami Na­
czelnej Rady Zrzeszeń Prywat­
ko Handlu i Usług zasadnicze 
problemy handlu prywatnego.Zgodnie ze wskazaniami o- gólnej polityki handlowej, de­taliczne placówki handlu pry­watnego zostaną nadal utrzy­mane — oświadczył minister Jlinor. — Ula zaopatrzenia lud­ności ma to duże znaczenie, gdyż sieć sklepów uspołecznio­nych nie jest jeszcze we wszy­stkich miastach, a szczególnie na Ziemiach Odzyskanych, do­statecznie rozbudowana. Nastę­pować więc będzie stały wzrost sieci sklepów uspołecznionych, przy jednoczesnym zwiększaniu się liczby placówek handlu pry­watnego. Decyzje w sprawie wydania nowych koncesji han­dlowych należą do prezydiów 'wojewódzkich rad narodowych i będą podejmowane po dokład­nym zbadaniu przez gospoda­rzy terenu konieczności urucho­mienia nowych sklepów.
Rozprawy sądowe
w związku
z wypadkami poznańskimi
przewidziane 
we wrześniuH'A/ńSZAlVA (PAP)Jak informuje Prokuratura Generalna PRL, śledztwo w sprawach osób zatrzymanych w związku z wypadkami po­znańskimi zostanie ukończone do końca bieżącego miesiąca. W związku z tym należy prze­widywać, że rozprawy sądowe odbędą się we wrześniu br.
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Pierwsi w Wielkopolsc®

Gospodarze z Wolicy Koziej
wykonali roczny plan dostaw

WARSZAWA (PAP)Wraz z postępem prac żniw­nych i omłotowych coraz więk­szy ruch panuje na punktach skupu zboża. Chłopi gospodaru­jący indywidualnie oraz człon­kowie - spółdzielni produkcyj nych, którzy uporali się z naj­ważniejszymi robotami w polu, dostarczają ziarno państwu na
Zjednoczmy swe siły w pracy i walce

o rozkwit Ojczyzny i dobrobyt narodu
Plenum Ogólnopolskiego Komitełu Frontu Narodowego

obraduje w Warszawie
WARSZAWA (PAP)

W Sali Kolumnowej Rady Państwa w Warszawie 
rozpoczęło się 13 bm. dwudniowe plenarne posiedze­
nie Ogólnopolskiego Komitetu Frontu Narodowego.

W dniach 16 i 17 bm.
VIII plenum CRZZ

WARSZAWA (PAP)W dniach 16 i 17 bm. odbę­dzie się kolejne VIII plenarne posiedzenie Centralnej Rady Związków Zawodowych.Tematem obrad plenum bę­dzie zagadnienie pogłębienia demokracji robotniczej w za­kładach pracy i podniesienia roli związków zawodowych w życiu politycznym i gospodar­czym kraju.

Obradom przewodniczy za­
stępca przewodniczącego 
OKFN Władysław Kowalski. 
W prezydium miejsca zajmu­
ją: zastępca przewodniczące­
go OKFN Wiktor Klosiewicz, 
członkowie prezydium OKFN: 
Jerzy Albrecht, Antoni Ko- 
rzycki, Alicja Musialowa, Jó­
zef Ozga-Michalski, Aleksan­
der Zawadzki, sekretarze 
OKFN: Dominik Horodyński 
i Józef Kalinowski.

Na sali obrad obecni są 
przedstawiciele wszystkich 
warstw społeczeństwa, wszyst 
kich środowisk, przedstawi­
ciele władz naczelnych orga­
nizacji politycznych i społecz 
nych, wybitni działacze pań­
stwowi i społeczni, liczni po­
słowie na Sejm PRL.

Obrady zagaja zastępca 
przewodniczącego OKFN — 
Władysław Kowalski. Stwier­
dza on, że obecne Plenum 
OKFN jest pierwszym po 
śmierci przewodniczącego O-

gólnopolskiego Komitetu dowej, milionów ludzi pracy 
Frontu Narodowego — Bole- w Polsce, 
sława Bieruta. W okresie mię program ten powstał w o- 
azy sesjami zmarli też wybit- parciu o wyniki toczącej sie w 

,czł°nk°wle OKFN. Zofia -asZym kraju od kilku mie- 
Na.kowska, Aleksander Zel- Sjęoy szerokiej dyskusji poli- 
werowicz, Tadeusz Sygietyn- tycznej i gospodarczej, w 
ski i Bronisław Chmielewski, oparciu o głosy opinii pu 
Zebrani chwilą ciszy czczą blicznejj wraz z tym - sa- niokrytyczne spojrzenie na 

braki, błędy i wypaczenia po-
ich pamięć.

Zebrani przyjmują następ­
nie porządek dzienny posie­
dzenia, który przewiduje:

Referat o pracy i zadaniach 
Frontu Narodowego (wygłosi 
przewodniczący Rady Pań­
stwa, członek Prezydium 
OKFN — Aleksander Zawadź 
ki), dyskusja nad referatem, 
wybory przewodniczącego 
OKFN, zmiany i uzupełnienia 
w składzie OKFN, jego prezy­
dium i sekretariatu.

Trwają prace przy budowie 
największej inwestycji gazow­
niczej w kraju — wielkiego ru­
rociągu gazoioego, który połą­
czy Śląsk z Warszawą. Ruro­
ciągiem tym śląskie zakłady 
koksownicze dostarczać będą 
Pod koniec Pięciolatki tysiące 
metrów sześciennych gazu 
aziennie dla mieszkańców stoli­
cy i warszawskich zakładów

pracy.
o a zajęciu: załadunek rur dla 

gazociągu.
CAF — fot. Makal

Jour d'Europe
POLACY

nie wytrzymują tempa
Zwycięzcą VI etapu został Włoch
“gnaccini przed swym rodakiem 
erlenghi. Najlepszym z Polaków 

3, tym razem Królak (14 miejsce), 
ory przybył na metę wraz z 

^arnecklm (21 miejsce) w dużej 
•*«soiK>Wej grupie. Na 40 km po 
^rci(> wycofał się z wyścigu wsku 

ri, ,ezyraków nasz reprezentant Cl'wiendacz.

KLASYFIKACJA indywi- 
DUALNA PO 6 ETAPACH: 
Riviere (Francja) — 29:50.31

* Rohrbach (Francja) — 29:54.02
Ig Christian (Austria) - 29:55.44 
k' Zarnecki — 30:19.29, 22. Więc- 
3O.j.Skl ~~ 30:22 4°- 26. Królak —
3b «-°5’ 3b Jank«wskl — 36:46.55,

• kowalski - 30:54.56, 44. Bugal- 
SKl ~ 31:12.32.
klasyfikacja drużynowa 

po fi etapach
1 Francja - 89:11.33
2 Włochy — 89:18.56
1 Austria - 89:41.08 
• Polska — 00:45.31

zaopatrzenie ludności miast i ośrodków przemysłowych.W niektórych wojewódz­twach — przede wszystkim w centralnych — gminne spół­dzielnie skupują już znaczna ilości zboża. Np. w woj. poznań skim dostawy dzienne przekra­czają 1200 ton, w warszawskim— około 1000 ton, a w łódzkim
— ponad 500 ton.

18 gospodarzy ze wsi Wolica Kozia, pow. Jarocin, w woj. po­znańskim dostarczyło w zbioro­wym transporcie do punktu skupu w Nowym Mieście ok. 13 ton żyta. Zrealizowali oni tym samym — pierwsi w Wielko- polsce — w 100 proc, przypa­dający na tę wieś plan obo­wiązkowych dostaw zboża na rok bieżący.O całkowitym wywiązaniu się z planu tegorocznych do­staw zboża zameldowało rów­nież PGR Łomnica zespół Trzcianka, zjednoczenie Sza­
motuły.

mogło opracować kierunek działania, najbardziej odpo władający żywotnym intere­som kraju i narodu.Co stanowi najistotniejszy sens programu działania, któ­ry znajduje wyraz w uchwa­łach VII Plenum?
“I Uruchomienie wszelkich możliwych środków i re­zerw, by w ciągu jak najkrót­szego okresu, tj. możliwie naj­więcej w pierwszych latach

Prezydent Nasser
przybędzie do Polski
w terminie późniejszym

WARSZAWA (PAP)Ambasada Egiptu w Polsce powiadomiła Ministerstwo Spraw Zagranicznych PRL o odroczeniu przewidzianej w końcu bieżącego miesiąca wi­zyty prezydenta Egiptu Nasse- ra w Polsce w związku z sy­tuacją polityczną.

Zabiera następnie głos prze Plsnu 5-letniego poprawić sy

Przewodniczący 
Prezydium WAM-
w Kielcach
oduołssny
ze stanowiska

KIELCE (PAP)
13 bm. odbyła się w Kielcach 

sesja Wojewódzkiej Rady Narodo­
wej. Na sesji tej radni omówili 
działalność organów Milicji Oby­
watelskiej w województwie kielec­
kim ora-z dokonali zmian w skła­
dzie Prezydium Rady.

Grupa radnych wystąpiła w cza­
sie obrad z wnioskiem o odwoła­
nie przewodniczącego Prezydium 
Wojewódzkiej Rady Narodowej w 
Kielcach Tadeusza Żabińskiego. 
Wniosek swój radni umotywowali 
tym, że T. Żabiński jako przewod­
niczący Prezydium Woj. Rady Naro 
dowej nie starał się o utrzymywa­
nie stałej więzi z terenem, nie do­
ceniał znaczenia kolegialności w 
pracy, a jego stosunek do pracow­
ników był apodyktyczny, nie po­
trafił on ponadto samokrytycznłe 
ustosunkować się do błędów oraz 
zajmował niewłaściwe stanowisko 
do artykułów opublikowanych w 
prasie.

Uczestnicy sesji przychylając się 
do wniosków grupy radnych po­
stanowili odwołać Żabińskiego z 
dotychczasowego stanowiska prze­
wodniczącego Prezydium Woje­
wódzkiej Rady Narodowej.

tuacje materialną ludności, w pierwszym rzędzie robotni­ków i pracowników najgo- gerzej uposażonych.
O Konsekwentnie, zdecydo­wanie usuwać wypacze­nia, przerosty i błędy ubiegłego okresu w planowaniu, admini­strowaniu, dyrygowanie z góry — usuwać wszystko, co do­kuczliwym brzemieniem legło na społeczeństwie, co oznaczało num Komitetu Centralnego pieliczenie się z jego opinią i Polskiej Zjednoczonej Partii krytyką.Robotniczej. Obrady te, jak Q Z całym przeświadcze- wiemy, były poświęcone grun- niem o słuszności tejtownej analizie i ocenie obec- drogi pogłębiać demokratyza- nej sytuacji politycznej i go- cję naszego życia społeczno- spodarczej kraju oraz na tle tej politycznego i gospodarczegoanalizy i oceny — uwzględ----- wszystkich lego dziedzin —-niając zarówno osiągnięcia jak uczynić wszystko, by formy, i braki — w opracowaniu pro- środki i metody rządzenia i za­graniu, który stałby się podsta- n.ądzania odpowiadały naj- wą ł wytyczną działania dla głębszej* treści naszego ustro- partii, organów władzy luao- ju, w którym władza należy do ludu pracującego miast i wsi.Jest naszym zadaniem do­trzeć w najbardziej konkretny sposób z tym programem dzia­łania do całego społeczeństwa, do milionowych mas partyj­nych i bezpartyjnych obywa- 

(Ciąg dalszy na str. 2/

wodniczący Rady Państwa 
Aleksander Zawadzki, który 
wygłasza referat.

W dalszym ciągu obrad roz 
poczyna się dyskusja nad re­
feratem.

Referat A. Zawadzkiego
SZANOWNI OBYWATELE!
Ogólnopolski Komitet Fron­

tu Narodowego zebrał się w 
ważnej dla naszego narodu i 
naszego państwa chwili. Sta­
nęły przed nami, przed naszą 
władza ludowa i całym społe­
czeństwem polskim pilne za­
dania, od wykonania których 
zależy szybkie przezwycięże­
nie obecnych trudności, odczu­
walna poprawa bytu ludzi 
pracy miast i wsi. daiszy roz­
wój naszego państwa

Przed niewielu dniami za­kończyły się obrady VII Ple

Morderca antę portas...
(Dalekopisem od specjalnego wysłannika „Głosu"}

P nał krakowski w dalszym 
ciągu podjął w poniedziałek przęsłu 
chania świadków. Tym razem — w 
sprawie bestialskiego mordu sióstr 
Jadwigi de Laveaux i Zofii Sucho- 
wej. Przez wokandę przesunęło się 
kilkunastu świadków, którzy ko­
lejno odsłaniali okoliczności ta­
jemniczego zaginięcia tych kobiet.

Przyzwyczailiśmy się Już — Je­
żeli można tak powiedzieć — do 
wręcz nieludzkich zbrodni Mazur­
kiewicza. W poniedziałek Jednak 
ponownie przez salę sądową powia 
ło grozą...

Zeznający świadkowie — prze­
ważnie inteligenci — szczegółowo 
opisywali postać mordercy. Z Ich 
relacji wynikało, że był to czło­
wiek o dwóch twarzach: układny, 
usłużny, elegancki 1 cyniczny, po­
zbawiony jakichkolwiek skrupu­
łów, zdecydowany na wszystko.

Jak m. ln. zeznała Julia de La- 
veaux — bratowa Jerzego de La- 
veaux — Mazurkiewiczowie pozo­
stawali w niezwykle serdecznych 1

derca nie zawahał się, strzałem w 
tył głowy zabić także Suchową.

Trzeba nie byle jakiego pióra i 
spokoju, by rzeczowo i jednocześ­
nie sucho opisywać te wprost nie­
prawdopodobne mordy. To, czym 
już 7 dni rozbrzmiewa sala Sądu 
Wojewódzkiego w Krakowie — jest 
jakimś potwornym połączeniem cy 
nlzmu i ohydy, grozy ! niesamo- 
witości.

Wśród wczorajszych świadków 
znalazła się również siostra Jadwi­
gi de Laveaux i Zofii SuchoweJ — 
Gustawa Sobolewska. Przybyła ona 
do Krakowa z Poznania i jest — 
jak się dowiedziałem — szatniarką 
w naszej operze. Ta prosta kobie­
ta, pełna prawdziwego wzruszenia 
i bólu po stracie najbliższych jej 
osób, patrzy na sędziów przez wiel 
kie łzy. Zeznaje ona, że gdy przy­
jechała pewnego dnia do sióstr, 
które pomagały Jej wobec ciężkich 
warunków materialnych, de La- 
veaux opowiadała jej o kradzie­
żach, Jakie miały miejsce w mie­
szkaniu tych kobiet.

Wiele cennego materiału wniosła
zażyłych stosunkach z obiema sio- ^o sprawy śwd. Anna Olech, mie- 
strami. Ich sąsiadki z vis a vis ko- aBknjąca pod mieszkaniem Mazur- 
rzystały z telefonu swego przyszłe- kKwicza.
go mordercy, pożyczały książki, 
zostawiały klucze od mieszkania.

Ręka zbrodniarza zawisła nad ca­
łą rodziną de Laveaux... Świadko­
wie zeznawali, że Mazurkiewicz o- 
trzymał od Jadwigi de Laveaux do 
przechowania wartościowe przed­
mioty w postaci kosztowności i do­
larów. Gdy de Laveaux zażądała 
po pewnym czasie zwrotu tych o- 
statnich - Mazurkiewicz postano­
wił usunąć ją z listy żyjących. Po­
nieważ zaś zdawał sobie sprawę z 
tego, że jej siostra Zofia Sucho- 
wa wla o tym „depozycie" - mor-

Dzlennikarze 1 widownia nazwa­
li Annę Olech „świadkiem koron­
nym". Istotnie, jej zeznania posia­
dają ogromną wartość. Zanim bo­
wiem Mazurkiewicz przyjął „na 
przechowanie" rzeczy Jadwigi de 
Laveaux •— proponowała ona Anie­
li Olech, by ta zgodziła się przy­
lać na 1akiś czas te przedmioty 
De Laveaux motywowała prośbę 
możliwością „rewizji UB w jej 
mleszktr.iu". Olech nie zgodziła 
sie.

I teraz — uwaga: Mazurkiewicz 
wiedział, że jest jeszcze jedna o-

soba — Anna Olech — która wie 
nie tylko o tym, że de Laveaux 
złożyła swój majątek w jego rę­
kach, ale także była tą sąsiadką 
wobec której ofiara Mazurkiewicza 
powiedziała, że oąkarżony nie chce 
zwrócić jej tych rzeczy.

Wyrafinowany przestępca, Jakim 
jest Mazurkiewicz, przystąpił do 
akcji. Najpierw więc nasyłał do 
mieszkania Anny Olech swoją żo­
nę, która wmawiała jej, że „one 
na pewno uciekły zagranicę". „Nie 
warto — sugerowała Mazurkiewl- 
czowa — wtrącać się do tej spra­
wy, bo nie wiadomo, co tam Jest. 
To na pewno jakaś międzynarodo­
wa afera".

Gdy trwało poszukiwanie tajem 
niczo zaginionych sióstr — Anna 
Olech udała się do milicji 1 złoży­
ła zeznanie. Tego samego dnia 
wpadł do niej nieoczekiwanie Ma­
zurkiewicz. Wpijając sięwniąwzro 
kiem, szalenie gorączkowo dopy­
tywał się co ona zeznała. W pew­
nym momencie wyciągnął z kie­
szeni kastet 1... w tej samej chwili 
do mieszkania wszedł *yr> Anny 
Olech. Mazurklewlas nity-aSaniazi 
uciekł.

Tak więc sześciokrotny morder­
ca jeszcze raz prawdopodobnie u- 
siłował dokonać zbrodni.

Rozmawiałem onegdaj z pe­
wnym amerykańskim dziennika­
rzem, który zresztą opuścił już Kra 
ków. Dziennikarz ten — Sydney 
Gruson — przedstawiciel „The New 
York Times" — powiedział mi gdy 
pytałem go co sądzi o procesie Ma 
zurklewicza, że „dla niego Amery­
kanina, to nie jest sensacja". No. 
chyba!

Wojciech TYBLEWSK1

W kopalni Marcinelle natrafiono
na zwłoki 80 górników 
Pogrzeb 6 ofiar katastrofy
BRUKSELA (PAP)

Ekipy ratownicze, usiłujące prze 
dostać się do chodników położo­
nych na głobokoścl 975 i 1100 me­
trów w kopalni „AmercoeurMarci- 
nelle", zdołały dotrzeć do głębo­
kości 907 metrów.

Ekipy ratownicze zasygnalizowa­
ły, że podczas posuwania się chód 
niklem natrafiły na zwłoki około 
80 górników. Wydobycie znalezio­
nych zwłok nastąpi nieco później 
se względu na konieczność konty­
nuowania prób ratowania pozosta­
łych IM górników.

Wyrazy współczucia 
od poiskieb związkowców

WARSZAWA (PAP)
W związku z tragicznym wypad­

kiem w belgijskiej kopalni węgla 
Amercoeur-Marcinelle pod Charle- 
rot. Centralna Rada Związków Za­
wodowych 1 Zw. Zaw. Górników 
przesłały depeszę do Belgijskiej Ge 
neralnej Federacji Pracy i do Bei 
gijskich Związków Zawodowych 
Górników z wyrażam! głębokiego 
współczucia 1 braterskiej solidar­
ności.

Według oświadczenia kierownic­
twa akcji ratowniczej następnym 
zadaniem ekip będzie zbadanie 
chodników na głębokości 907 me­
trów, dokąd w poniedziałek rano 
dotarto po raz pierwszy.

Poniedziałek, 13 sierpnia, był w 
całej Belgii dniem żałoby narodo­
wej. W dniu tym odbył się w Mar­
cinelle pogrzeb 6 ofiar wydoby­
tych pierwszego dnia akcji ratow­
niczej — trzech Włochów, dwóch 
Belgów i Polaka Stanisławskiego.

W uroczystości pogrzebowej wzię 
lo udział przeszło 100 tys. ludzi. 
Po odprawieniu mszy przez bisku­
pa z Tourrai, krótkie przemówie­
nie wygłosili premier belgijski 
A. van Acker oraz przedstawicie) 
rządu włoskiego. Następnie ruszył 
kondukt pogrzebowy na cmen­
tarz odległy o 2 kilometry od mia­
steczka. Trumny były niesione na 
ramionach przez przyjaciół i ko­
legów zmarłych.

W nocy z niedzieli na poniedzia­
łek przybył na miejsce katastrofy 
w Marcinelle premier Acker, a na­
stępnie król Baudouin w towa­
rzystwie swego ojca, b. króla Leo­
polda.



O roli i zadaniach Frontu Narodowego
(Ciąg dalszy ze str. 1) nie form i środków pełnego teczniejsza powinna być tro- tii Związku Radzieckiego, po- we błędy i usuwając istnieją- Warunkiem, od którego wwcielania w życie tego progra- ska o warunki bytowe, o toczyła się u nas wielka ogól- ce hamulce. Polski rzemieśl- wielkim stopniu zależy wyk0.mu, a także, by wszędzie, gdzie wszelkie potrzeby życia co- nonarodowa dyskusja, sięgają nik z dawna słynął z wysokiej nanie naszych zamierzeń, jestpozwolą na to warunki, wzbo- dziennego ludzi pracy i ich ro ca w samą głębię mas, obej- jakości swoich wyrobów, wie- umocnienie świadomej dyscy-, gacać ten program o nowe, dżin — robotników, chłopów, mująca wszystkie dziedziny le set lat liczy dobra tradycja pliny pracy, konsekwentno mieści^T^aSnajwydatniejsze, mające na urzędników, rzemieślników i naszego życia. Dyskusja górą- polskiego rzemiosła. Powinna zwalczanie wszelkich przeja- omówiły i nr edvskutowały oku dobro kraju i wciąż lep- młodzieży. ca i namiętna, nieraz ostra ona być podtrzymywana i roz wów marnotrawstwa i dezor-program, z którym partia idzie szy byt ludzki' wartości.

teli we wszystkich zakątkach kraju.Chodzi o to, żeby najszer­sze kręgi społeczeństwa w
do narodu, jako swój własny Front narodowy, jego wielo- i żeby z tej swobodnej, twór- tysięczny aktyw w całym kra- czej, patriotycznej dyskusji ju, jego komitety wszystkich wynikło najlepsze, w warun- szczebli mają i będą miały w kach danego terenu, zakładu tym względzie wiele do powie- pracy, instytucji, wyprą co wa- dzenia i wielę do zrobienia.
Przeobraziła się i wyrosła nasza OjczyznaNiewątpliwie przeżywamy o- tym, zdolnym do dalszego kres, który cechuje bujne oży- szybkiego i coraz bardziej wiernie polityczne, okres, w harmonijnego rozwoju, którym rozpoczęły się głębo- Mówimy o naszych po waż­kie i twórcze przemiany, a nych osiągnięciach. Nie wolno jednocześnie — nie bez związ- nam też nie widzieć albo ża­ku z tymi przemianami — mazywać błędów i wypaczeń, spiętrzyły się szczególnie ostro do których doszło w minio- liczne trudności zarówno na- nych latach, co pogłębiło i tury ekonomicznej jak i poli- wielce spiętrzyło nasze trud- tycznejPrzejściowe trudności, obec- sotnie ze szkodliwą metodą

Chodzi o to, aby każdy or i bolesna. Ujrzeliśmy, żarów- wijana, zarówno w nowych ganizacji.gan władzy państwowej — no całą trudność i złożoność spółdzielczych formach, jak w Zarazem wspólnym z na-administracyjnej i gospo- zadań, koniecznych, aby oczy- indywidualnych warsztatach, szą klasą robotniczą wysił-darczej — każda komórka ścić szeroką i jasną drogę do Obecnie podejmujemy — w kiem — powinniśmy zrobićzwiązku zawodowego, każde socjalizmu, jak i ogromne re- oparciu o założenia Planu Pię wszystko, by jej głos, jej opi- prezydium rady narodo- zerwy sił politycznych i ma- cioletniego, który wskazuje nia, rada czy zastrzeżenia wa wej, każdy komitet Frontu teriałnych, tkwiących w na- główne kierunki naszej walki żyły, jako głos klasy,- sprawu- Narodowego przyjęły jako szym ustroju, w naszym spo- o poprawę bytu mas pracują- jącej w naszym państwie lu- nakaz obywatelski, nakaz so łeczeństwie, sił, dotychczas cych — szereg doraźnych de- dowym w sojuszu z chłop, cjalis tyczne go sumienia — nie wykorzystanych, często- cyzji, które będą owocowały stwem pracującym władzę,w krótkim okresie półtorarocz by słuszne postulaty załóg by. nym — do końca 1957 roku, ły szybko załatwiane.
Wprzęgnijmy nasz rozum i serca 
do walki z błędami przeszłości__________ _ _ _ Sądzę, że wszyscy tu na sali między inteligencją a robotnl-czyniła wszystko, by oczernić sprawą jeszcze bardzej bliską zgodni jesteśmy w tym.^iż nie kiem i chłopem, by jedność Polskę Ludową, ’ jej władze, i własną, w której uczestni

dbałość o warunki bytowe kroć marnowanych, człowieka pracy, o jego du­że czy małe sprawy życio­we.W związku z wydarzeniami poznańskimi reakcja między­narodowa w swej propagan­dzie prasowej i radiowej u-
Ta dyskusja — to aktywne, jak nigdy dotąd, włączenie się szerokich mas obywateli w sprawy rządzenia krajem.Nasz ustrój, nasze budownic two socjalistyczne stało się

ncści. Chcemy zerwać bezpo- W >“d?: by ^5 d° Polskl chcą masy narodu-nieufność w świecie. Ale słusznie powiedział je- wolno oddzielać naszych za- wszystkich patriotów służyła dań gospodarczych, naszej wspólnej sprawie — sprawie walki o poprawę bytu ludzi narodu budującego socjalizm, pracy od naszych zadań poli- Winniśmy też uczynić wszy- 
w

przejściowe trudności, obec- ezpzpeńlna troska“ nró- , , .—l -A pracy od naszycn zadań pon- winniśmy tez uczymc wsnie przeżywane, mają żarów- uPiQkszania rzeczywistości i u- . " , . czynione dla nad- de? 2 aktyyvlstoty Frontu Na- tycznyck. Sądzę również, że stko, by bujnie rozkwitała no swoje przyczyny obiektyw- ktywania błędów. Chcemy wy- werezenja stosunków brater- rodowego, iż raj nasz jeszcze z gruntu błędne jest tu i ów- naszej Ojczyźnie nauka, kul- ne, trudne do uniknięcia, jak i dobpyac je, z całą otwartością przyjaźni między Pol- dz.ls W pei^ne] mier^e przypo- dzie pojawjające się twierdze- tura i sztuka, by stworzonaWynlkly Z Węd6W ‘ iż_Każdy świadomy obywatel P^dy» wskutek rozumie dobrze, że nie było i ^rzyły się na5Z€ szvm~obozie socjalistycznymnie mopło hvó łatwym nw dotyczą zarowno dziedziny szym ooozie socjansTycznym, się janiemło, albo zmienia się demokratyzację życia polskie- Plan pięcioletni, to szeroki, go. Błędność takiego twierdze- mobilizujący program działa­nia widać najlepiej w zesta- nia. Ale żeby go realizować zńri<5 partiami komunistycznymi o- nic ^litycznie i ’sDołe<anie wv yi.eniu z tym, niewątpliwym najpełniejszym rezultatem,.D_Z1„S_^ldzimy’ Ze przy raz ta częścią robotników na choJSwczeecsienni? dXń? faktem’ 12 Jednym z &łow' trzeba dokonać możliwie naj-•_ chowawczego. się nie dzieje, nych £rodej naszych trudności gruntowniejszego rozrachunku
kosztownym S“P<xiarczej, Jak i pojitycz. kST ro^tnteą toa Ż61wim lemPc™’. gdzie w dal‘sitn n-yortm t neJ CZY tez moralno-politycz- sunKow z Klasą roootniczą Kra gzym ciągu ludzie są niepew-a w nej. Sów kapitalistycznych i jej nfsiebie, nieufni, gdzie jSbyciągu dwunastu lat swego ist- , partiami komunistycznym “niema dokonała. Można, są- s>,lt,znvTn kjPrnr?km no raz *3 częścią robotnikówdze, powiedzieć, iż żaden kraj kierunku na uprze-

sza młoda władza ludowo-de- ^le innjch S<£ło bvć Jów szowinistycznych, zwłasz- m dotrzeć objąć sZm ru- SÓW udział mas Plujących w dobry nawyk złego stylu pra-mokratyczna. Odbudować kraj wykonlny!h taniej TlkS cza nastrojów nieufności do wsz^tk ch ^b^yateli gospodarowaniu krajem, mały cy, niekonsekwencji, starychpotwornie wraz ze stolicą przez y°odar^a tyoski’ P^vforą Związku Radzieckiego. 11 jest wpływ miliono w praco w- narowów, tendencji do od-wojnę i okupację zniszczony, tempie rrawoiu Drze Wszystkie te próby spotka- ‘’ nikow na ich warsztat pracy, stępstw od demokratyzmu so-dokonać na szeroką skalę akcji mySty w ^^czeniu z nanie ły się ze zdecydowanym odpo- Istota rzeczy polega na tym, na wzrost, na jakość i koszty cjalis tycznego. Musimy siQprzesiedleńczej z zagospodaro- tvmi zadaniami obronnymi rem naszej klasy robotniczej, aby: produkcji, na poprawę warun więc nastawić na nieubłaganąwamem Ziem Odzyskanych, powstały nierównomierności i całej zdrowej i odpowiedział- PO PIERWSZE — wyciąg- k.ów bytu* brudna do przeby- walkę z tymi naszymi, naro-przeprowadzic głębokie refor- zakłócenia w naszej gospodar nej opinii społecznej naszego nąć śmiało, konsekwentnie i zapora dla ujawniania się słymi w ciągu lat nawykami,my społeczno-gospodarcze i ce. a to z kolei stwarzało kraju. rozważnie wszystkie wnioski inicjatywy gospodarczej klasy Jeżeli do tej walki włożymyniemal jednocześnie rozpocząć grunt dla nadmiernego cen- dzieio niezbędne, pilne i wiel- tralizmu, dla metod admini- Kis: industrializację niedosta- stracyjnego. odgórnego łama_ teczme rozwiniętej pod wzgię- nia przeszkód, aby za wszelką dem przemysłowym Polski — cenę osiągnąć zaplanowane to przecież w sumie zadanie i wskaźniki. Coraz bardziej krę ogromne, i niełatwe. Gdy do- powano i osłabiano inicjatywę damy, iż lata tej walki o niższych ogniw aparatu gos- dźwignięcie naszego kraju z podarczego. kierownictw fab- ruin i wiekowego zacofania tyk i załóg robotniczych. W przebiegały w warunkach opo- tych warunkach, w tej atmo- ru, a w pierwszych latach na- sferze na daiszy pian scho_ wet zbrojnego oporu podzie- dziła sprawa walki o wzrost mia, rodzimej reakcji, że prze- st°Py życiowej, o możliwie biegały one następnie w okre- najlepsze zaspokajanie co- sie napięcia międzynarodowe- dziennych potrzeb ludzi pra- go i zagrożenia wojną ze stro- cy, a dla wielu działaczy gos-

solidarności 1 z dobrych i złych doświadczeń robotniczeJ 1 personelu inzy- cały rozum polityczny i calepolsko-radziec- przeszłości, wszystkie wnioski nieryjno-technicznego stano- serce, cale sumienie obywatci-z krytyki i dyskusji, odrzuca- Wlły ? sfanoy^ metody ko- skie, to nie tylko osiągniemyności i zwartości naszego jac |0 co w njgj byjo błędne, moderowania, nadmiernej - »1 o centralizacji w planowaniu ikierowaniu.Nie zawsze też doceniana by- wypaczenia przeszłości nie po w dostatecznej mierze rola wtórzyły się więcej.: współudział milionowych Musimy przepoić naszą co-mas chłopskich w odbudowie dzienną pracę szlachetnymr----- „ ----------... . . kraju, w kształtowaniu do- niepokojem o sprawę, którejW tym widzimy zasadni- ner§icznie 1 krobytu całego narodu. Dziś służymy, o jej postęp, o jejczą podstawę gwarancji na- Parciu o nasz l~-letm doio czynione są wszelkie starania, zwycięstwo zarówno w efek-S n°epoa"eslości i nasKgo gos!Sdarczy ,, 1 . Polltyczny' 1*/* najpełniej wykorzystać lach gospodarczych, jak 1bczpiccMństwa. wspólnymi silami spoleczen- twórczy udział chłopów za- świadomości, w postawie ml-pezpicczenst a. gtwa skupioneg0 we Froncie rowno w rządzeniu państwem lionowych mas narodu* Narodowym, działać tak, by jak i pomnażaniu naszego do- Wśród zadań, ściśle’związa-W ostatnim czasie, po XX nigdy nasze słowa nie rozmi- chodu narodowego. nych z realizacją planu pięcio-Niechaj każdy chłop — i letniego, zadań, których pełna . n’ 5° gospodaruje indywi- rozwiązanie z nową siłą zbliży aualnie, i ten zrzeszony w władzę ludową z ludźmi pracy spółdzielni produkcyjnej — — jest bezwarunkowe prze- pamięta, że jego codzienny strzeganie praworządności w

Sprawa przyjaźni kiej, sprawa niezłomnej jedobozu socjalistycznego pryncypialnym gruncie na nieodpowiedzialne i obce, alą- przyjmując każdą zdrową czącej nas wspólnoty ideolo twórczą mysl, każdą, choćby gicznej — była, jest i będzie najdrobniejszą twórczą inicja . niezachwianą podstawą po- tywę.iityki zagranicznej Polskiej ,Rzeczypospolitej Ludowej. FO DRLGIE działać e-
rezultaty, ale i gruntowny zwrot. A o zwrot, o przesta­wienie się właśnie chodzi. Aby

nv imperializmu, gdy dodamy Podarczych produkcja stawa-że w tej sytuacji nakazem ro- Jakby celem samym w Zjeździe Komunistycznej Par- jały się z czynami,rumu politycznego było szybkie Podobne objawy znie-zbudowanie przemysłu obron- czułel}ia na sprawy bytowe nego i umocnienie naszej ar- człowieka Pracy i niewidze- mii - będziemy mieli obraz ?ia ze najwyższym ce-
podstawowych przyczyn dzi- panstwa ludowego jestBiejszych naszych ' trudności

Poprawa bytu ludności miast i wsi 
głównym zadaniem PięciolatkiPolityczny i gospodarczy spodarczych,- w umiejętnym ^ys^ek przysparza jemu i jego zakresie ustawodawstwa pracy.------- działania przedstawił kształceniu i wysuwaniu mło- ■^aciorn w całym kraju naj- Trzeba, by ludzie na różnychcafuiim narodowi Komitet dych kadr, tkwią jeszcze do- K.0™eczniejszych dóbr matę- kierowniczych stanowiskach w, . . A .. - xx,vxx jvj w kziKck- Centralny Polskiej Zjednoczo- datkowe możliwości, które po rr,Ja ny. ’ P^osii siłę i znaczę- naszej gospodarce narodowejez nigdy tracie z oczu faktów, nizacjach zawodowych a nie nej Partii Robotniczej w po- winny zostać w pełni wyko- . łczyzn.Y- Ale niechaj pa- zrozumieli, że lekceważenie..........ombięły i organizacji partyj- staci uchwał jego VII Plenum, rzystane dla wykonania, a na ° y**1 również każdy lub naruszanie praw robotni-

nych. Trzeba to stwierdzić, Jest to program walki o wet przekroczenia naczelnych oDotnik i każdy inteligent, że ka i pracownika jest kkcewa- , . , , . , .. - że wśród różnych błędów i wzrost stopy życiowej i o dal- zadań Planu Pięcioletniego. 1 , ad, składa na żeniem i naruszaniem prawo-cnfopstwa i inteligencji — ca- wypaczeń minionych lat — szą demokratyzację życia po- Jakie trzeba przeprowadzić , gactwo i dobrobyt na równi rządności socjalistycznej, co wetf,? naro<^u’ nie P°- najcięższym wypaczeniem był litycznego w kraju — o szer- niezbędne zmiany w meto- :1eJ° własnym wysiłkiem, żadnym wypadku niebrak należytej troski o zaspo- sze i głębsze wciągnięcie mi- dach i kierunkach naszej po- oWia<--omi tych faktów stawia- i nie powinno nikomu bezwyrosła kojenie potrzeb człowieka pra lionów ludzi do rzeczywistego iityki gospodarczej, aby prze- 'ny naszym programie ściśle względu na osobę uchodwc

mcrwiarMrpk „ ły się także w naszej admini- programM ■ ” ° stra5‘ państwowej na róż- całemu
powinniśmy nych Jej w orga.tez nigdy tracić z oczu faktów, J J .oże ta ciężka praca i wielkiepoświęcenie milionów Polaków i Polek — klasy robotniczej,

sziy na marne.Przeobraziła się,nam przez te trudne lata Oj- cy, o podniesienie materiał- udziału w rządzeniu krajem, zwyciężyć obecne trudności i z sobą związane zadania: bezkarnie. Nasze organa Pr®‘czyzna. Jest dziś krajem sil- nych i kulturalnych warun- nym, przemysłowo rozwinię- ków bytu mas.
Dbałość o człowieka pracy 

nakazem socjalistycznego sumienia

Oba te główne zadania obec- osiągnąć zamierzone cele? nego okresu ściśle z sobą się Po PIERWSZE, potrzebna łączą, wzajem od siebie żale- dalsza, konsekwentna de-żą, wzajem na siebie oddzia ływają. centralizacja planowania i za­rządzaniu gospodarką, dalszePlan Pięcioletnią opiera^się rozszerzanie uprawnień przed siębiorstw socjalistycznych,
Usprawniać ł roi- kuratorskie powinny traktować wijać naszą gospo- złośliwe naruszanie ustawo- darkę w mieście i na dawstwa pracy, zwłaszcza w wsi dla szybszego takich dziedzinach, jak płace, p o d n iesienia stopy normy, premie oraz sprawy hi' życiowej ludzi pra- fideny i bezpieczeństwa pracy cy i jednocześnie za także naruszanie polityki całą konsekwencją państwa ludowego na wsi, jako pogłębiać i rozsze- ciężkie przestępstwo, które rzać proces demo- przynosi wielkie szkody P°H' kratyzacji we wszy- tyczne państwu, budownictwu stkich dziedzinach socjalistycznemu, które powin* naszegożyeia. no być surowo karane sądow-Pragnę w tym miejscu pod- 1“e- .w naszym ży- _ Z_dru^^ s?™ny buj-

w i • • , , , , na tym co już zbudowaliśmy,Wiele rożnych spraw i bo_ na, ogólna sytuacja gospo- ’ •
łączek, które trzeba i można darcza. Ale w poznańskich
było załatwić, aby ludziom zakładach pracy nagromadzi- WVIIl ___
Pomoc aby ulzyc ich ciężkim ło się również szczególnie du- ^ialistów i wykwalifikowa- 
warunkom bytowym było od- zo karygodnych, biurokratycz rnhotników czvli nakładanych lub zaniedbywa- nych wypaczeń, pogłębiają. ?ych „n kmiowi nlan 6- bezpośredniego
nych. Tam, gdzie bezduszność cych trudności życiowe znacz i3?”: c° 1 p zainteresowania

robotników. Ich let™- si różnł nasz plan od majstrów personelu inżynie- ęW tyrryczę- y i •v „o ryjno-technicznego wynikatni roię, jaKą —------ . , , nin------ zedmego? gospodarki ich zakładu. CTU odegrała i odgrywa nasza ™ nam nie dostrzegać, ze
Różni się przede wszyst- TR7FCTF nrawidłowe inteli^encja. nY> ożywczy proces demoKrakim tym, że gdy Sześciolat- FO, Krfii nasz chlubi sie wielo- tyzacji pragną wykorzystaka miała, jako cel podsta- wowy — uprzemysłowienie

przede wszystkim na poważ- dajSZe rozszerzanie uprawnień nym potencjale przemysło- rad narodowych wszystkich wym orsz licznej już knórze szczebli.PO DRUGIE, podniesienie materialnego robotników,1 lekceważenie potrzeb robot- nej części robotników.- Ich let?K 5 
ników były szczególnie jas_ niezadowolenie i rozgoryczę- Czy™ s.ę 
krawe. prowadziło to nierząd nie wykorzystały elementy poprzedniego, 
ko do krzywdzących posunięć, nieodpowiedzialne, wykorzy-

Rzecz jasna że te wypaczę- stał wróg. / 
nia pogłębiały trudności, z wyciągając naukę z tra.
ktT?lń°nostenowaniemsprzecz Sicznych 1 tak bolesnych dla 

7nłr>Z całeSc narodu wypadków pozne z fundamentalnymi zało- nańskiph wiri7imv ink 
żeniami i celami partii i rządu Jak me’
ułatwiało oczywiście działanie obliczalne szkody mogą za so~ 
elementom demagogicznym i ffomągnąc błędy i wypa- 

& czenia w polityce gospodar.kontrrewolucyjnemu podzie- . . , . , . ,
miu, czerpiącemu natchnie- czej państwa i do jakiego sta 
nie z obcych na/odowi źródeł. ""
Nie pominą oni żadnej spo­
sobności, żadnej naszej sła­
bości dla prowokacji, dla pod- gospodarczego 
judzania rozgoryczonych lu~ cyjnego

nu mogą doprowadzić bez­
duszne praktyki poszczegól­
nych pracowników aparatu 

i administra-

gospodarki ich zakładu.PO TRZECIE, prawidłowe intehgencja.rozwiązanie sprawy zaopatrzę tl ^cfna” InteuZSu ^<>1? niMdpowiedzialiW„owy _ ....................................... n,a P^eds-ętaorstw oraz ko- wyrojlej w m5e swei z taJu wsteczne, czy wręcz wroS«kraju, budowę podstaw dla mi<!dzyzakladowe,; , “ dla Podważania naszego «•»-dalszego rozwoju naszej so- FO ( ZWAR FE, należyte naukbwiec, nauczyciel i lekarz iu ludowo-demokratycznycjalistycznej ekonomiki, to wykorzystanie istniejących nicor>» 4 _____ ’ flln TYldknrWWrii q władzygłównym zadaniem Pięcio­latki jest taki kierunek roz­woju produkcji przemysłu dów.
wykorzystanie istniejących oigarz j artysta “l?'każdy*7wą dla podkopywania władzy mocy produkcyjnych bez no- codzienną pracą jest współbu- dowej i jej więzi z masami, d * wych me niezbędnych nakła- dnwT,;~.vrn osłabiania w aparacie adminosłabiania w aparacie stracyjnym i wśród mnieidowniczym wspólnego patrio­tycznego dzieła, każdy zdolno- od-Na odcinku wsi) podejmu- ści swe stara się poświęcić P°rnej części obywateli P°c2arealna stała się wydatna po jemy szereg środków ekono- sprawie umocnienia wielkości cia praworządności socjalWprawa bytu ludności miast micznych, które — jeżeli będą i sity naśzej Ojczyzny. Zrobi- cznej.należycie wcielane w życie — my wszystko, by pogłębiała się Dochodzą nas nieraz z za' planować o- przyniosą nam dalszy wzrost mocno i nierozerwalnie za- granicy obłudne głosy rzek®,strożnie i realnie. Wytyczamy aktywności gospodarczej, za- dzierzgnięta braterska więź mych „obrońców demokracji ,

i rolnictwa, aby możliwa i
i wsi.
Staramy siędzi do nieodpowiedzialnych Widzimy jednocześnie, jak ceie> które są możliwe do o- równo chłopów indywidual-

wystąpień. nieopatrzną jest rzeczą brak iągnięcia, a odrzucamy wszel nych, jak i spółdzielców, za-Tak było w Poznaniu. Wy- czujności i niedoceniania wro- k,e obiecanki bez pokrycia, pewnią zaplanowany wzrost
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buchty nagle, narastały one w
gich państwu ludowemu sił 

Właśnie w warunkach bra
Niemniej wszyscy jesteśmy produkcji rolnej co najmniej przekonani, że w inicjatywie o 25 proc. Rola i zadania Frontu Narodowego

Przejdę do sprawy, która bę- w świetle programu działań^ 
dzie stanowiła centralny punkt opracowanego przez VII P]e'
naszych obrad — do omówię- num. , ,

dl w
ciągu długiego czasu. Podsta- ków . njedostatków, których i aktywności mas pracują- Podejmujemy i wcielamy w .. _____ __ ________  _____wową ich przyczyną to trud- całkow,;cje j szybko usunąć cych, w umiejętnościach na- życie nową politykę wobec nia roli i zadań Frontu Naro- Front Narodowy przesze

,4, 193 — SI,. 2
jeszc7,e nie możemy, tym więk szych inżynierów, techników, przemysłu drobnego i rzemio- dowego w obecnej sytuacji po- ciągu ubiegłych lat swo] P1 sza, tym serdeczniejsza i sku- majstrów i kierowników go- sła, naprawiając dotychczaso- litycznej i gospodarczej kraju, (Ciąg dalszy na str. S) ‘



O roi!! raiimliirfi Fisiila larodowesja
(Ciąg dalszy ze str, 2)ces rozwojowy — od najbar­dziej ogólnych pojęć, poprzez pierwsze tymczasowe formy or ganizacyjne, związane z wy­borami do Sejmu, aż do ostania się jako formy stałej. Ten roz­wój odbywał się wraz z naszym budownictwem socjalistycznym i na jego podstawach. Dziś Front Narodowy jest ideowo - polityczną i organizacyjną formą powszechnego jedno­czenia się narodu — na gruncie zwycię­skiego ustroju ludo­wo - demokratycznego, do walki o pokóji bu­downictwo socjalisty czne.Wydaje się rzeczą jasną, że Front Narodowy, pobudzający do aktywności społecznej i orga nizujący wspólne działanie mi­lionów partyjnych i bezpartyj nych obywateli naszego kraju, ma obecnie szczególnie ważną rolę do odegrania.Polska Zjednoczona Partia Robotnicza, bratnie stronnic­twa ZSL i SD, społeczne orga­nizacje masowe będą niewąt­pliwie mobilizowały w tym kierunku swój aktyw, swoje masy członkowskie, swych sym patyków. Chodzi o to, żeby Front Narodowy, wchodzące w jego skład organizacje i tysiącz ne komitety Frontu Narodowe­go, które stanowią i stanowić powinny najszerszy teren kon­taktu i współdziałania ogółu o- bywateli kraju — partyjnych i bezpartyjnych, wierzących i niewierzących — aby, jednym słowem, cały Front Narodowy wziął czynny udział w wielkim dziele, które już podjęliśmy i które doprowadzić do końca mo żerny tylko wspólnymi silami całego narodu.Co hamowało i hamuje dzia­łalność Frontu Narodowego?Co należy uczynić, aby usu­nąć istniejące hamulce i oży­wić Front Narodowy?Sięgnijmy pamięcią do dzia­łalności Frontu w minionym okresie. Mówiliśmy w latach 1951—1952, kiedy idea Frontu Narodowego przybierała kształt wielkiegu ruchu społecznego: mogą nas dzielić te czy inne różnice światopoglądowe, wy­znaniowe czy polityczne, ale je żeli jesteś zgodny, obywatelu, z podstawowymi celami Pol­ski Ludowej, stawaj w szere­gach Frontu Narodowego, przy łóż ręki do jednoczenia się Po­laków dla dobra kraju — prze­ciwko tendencjom dzielenia i o- słabiania narodu.Wielkie cele i lata ofiarnej pracy i walki o wcielenie tych celów w życie jednoczyły pod sztandarami Frontu Narodowe go miliony Polaków i Polek. Związywały z państwem ludo­wym wielu wahających się, nieufnych, borykających się z takimi czy innymi zastrzeżenia nń wobec nowej, jak zwykło £ię mówić, rzeczywistości.Oddziaływała bowiem słusz­ność naszej polityki, oddziały­wały fakty.A fakty były takie:

Polska, kraj dawniej wlokący sii 
Bdzieś w tyle za innymi naroda 
*01 Europy, kraj podczas wojni 
okrutnie zniszczony — o (Ib u do 
Wała się i rozbudowała, wysuwa 
ląc się pod względem rozwoji 
Przemysłu ku czołówce państw na 
szcS° kontynentu. Z półfeudalne 
8o zacofania wydobyła się wie 
P° ska, miliony chłopów znalazł; 
;rac<! w miastach. Zniknęło bez 
° ocie i analfabetyzm jako zja 
isko masowe. Szeroki dostęp di
Wiaty i kultury stal się udzia 

ein robotnika i chłopa. Państwi 
nasze, we wrześniu 1939 roku bez 
ronne i pozbawione sojuszników 
Diocniło nieporównanie swoje be 
reezeństwo dzięki stworzeniu o 
omnym wysiłkiem poważnej si 

rt7 °?.ronnel ’ przede wszystkie
* naszej polityce przyjaźni

Juszu z ZSRR, Chinami Ludowy 
j, ’ z CzechosIowacją, Niemieck 
WiPihjliką Demokratyczną i całyr 

h obozem socjalistycznym 
c raierska przyjaźń i wspólpra

’ Prr-ede wszystkim z naroder 
Reckim, była i dla nas nieza 
^Pioną pomocą w dziele odbu 

> Przebudowy kraju. DzięŁ 
fi Polityce, dzięki wynikom o 
Wal*16 ,Pracy całego narodu wy 
uiPiCZyliśmy sobie nowe, znaes
Jsze miejsce w świecie. 

oh 7 S Polslca’ Jako ważne ogniw 
Uz ZU Poko^u’ demokracji i socjs 
km,U’, odfiziaływa przez swój 
ję sekwentnie pokojową politj

kształtowanie się sytuac 
“^narodowej.

°w^eSt- nle°dparta prawda okn 
rej .którym żyjemy, prawda, ki 
reakp'?/ 1 nlc* ładna propaganc

yjna nie zdoła podważyć, 
latach plami sześciole8°i łatach gwałtownego ro;

woju sił naszej Ojczyzny i wytrwałej wałki o zagrożony w pewnym okresie niebezpiecz­nie pokój — Front Narodowy odegrał poważną rolę. Był siłą jednoczącą wszystkich patrio­tów, gdy trzeba było wiele z siebie dać i niejednego się wy­rzec, dla szybkiego dźwignię­cia Polski w górę.Gdy dziś przystępujemy do
Źródła słabości FMTrwałą jego wartością, ży- W praktyce wielu działaczy w wą nie tylko do dziś, ale po-terenie traktowało nieraz kie- wiedziałbym — właśnie dziś, rowniczą rolę partii jako po Jest idea jednoczenia i współ-prostu komenderowanie, pod- nego działania pezetperowców, ważając samodzielność we ludowców, demokratów, bo- Froncie stronnictw politycz- Jowników o wolność i demo-nych: Zjednoczonego Stronnic- krację i katolików, wszystkich twa Ludowego i Stronnictwa patriotycznych sił naszego na-Demokratycznego, a także or- rodu w mieście i na wsi bez ganizacji społecznych, krępu- względu na wykonywany spo- jąc ich inicjatywę i aktywność, łecznie zawód, Z drugiej strony wiele instan-A przecież, wszyscy widzimy cji partyjnych dostrzegało ist- wyraźnie, datujące się nie od nienie Frontu Narodowego tyl- dziś, osłabienie aktywności ko w okresie wielkich kampa- Frontu Narodowego, a w wie- nii propagandowych. Stąd jed- lu miejscach objawy bierności na z przyczyn akcyjności i i zastoju. braku ciągłości w działaniuJakie są tego przyczyny? Frontu Narodowego.Gdzie główne źródło słabości? Szukając dalej przyczyn ma-Głównego źródła trzeba szu- łej aktywności Frontu Naro- kać w niedocenianiu roli mas dowego należy zwrócić uwagę jako twórców historii i w wy- na słabe powiązanie komitetów nikającym stąd fałszywym, i aktywu Frontu Narodowego niesocjalistycznym przekona- z radami narodowymi. Front niu, że mądrość gromadzi się Narodowy w powiecie, w mieś- przjsde wszystkim na górze, w cie, czy gromadzie, to przecież kierownictwie, że najlepiej bę- wyborcy, to społeczne zaplecze dziemy budowali socjalizm, rad. Niedobrze się dzieje, gdy rozstrzygając odgórnie niemal rada narodowa jest oderwana wszystko i przekazując w dół od swojego zaplecza, nie ko­po stopniach piramidy decyzje rzysta z jego pomocy. Nie- do wykonania — bez zasię- dobrze się dzieje, gdy nie pod- gania opinii mas, bez ich kry- lega jego kontroli i krytyce, tycznej oceny, bez korzysta- gdy nie czuje się odpowiedzial- nia z ich mądrości. Taki po- ną wobec tych, którzy ją wy­gląd i taki system, znamienny brali, którzy jej zaufali, dla okresu kultu jednostki 1 Ważnym problemem jest odstępstw od kolegialnych również sprawa składu komi- form pracy, wiódł prostą dro- tetów Frontu Narodowego, gą do zastępowania działalno- Nieraz do pracy w komite­nci politycznej, biurokratycz- tach Frontu Narodowego nie nym, administracyjnym zarzą- przyciągano wartościowych dzeniem. obywateli z powodu takichPolska Zjednoczona Partia czy innych starych „haczy- Robotnlcza jest uznana przez ków“ w życiorysach. Nie oglą wszystkich ideowo-polityczną dano się za nowymi, rosną- siłą kierowniczą Frontu Naro- cymi w pracy i w walce ludź- dowego. mi, działaczami.Jednak wiełs instancji par- W komitetach Frontu Na- tyjnych traktowało Front Na- rodowego mamy niedostatecz rodowy jako jedno więcej ra-ną ilość bezpartyjnych, nie- mię wykonawcze, a nie po- dostateczna jest także liczba wszechny. ogólnonarodowy o-robotników w aktywach miej środek działalności społecznej, skich Frontu.

Kierunek
Gdy pragniemy obecnie 

pracę Frontu Narodowego z 
nową siłą popchnąć naprzód
— a wydaje się sprzyja temu 
klimat polityczny kraju — 
trzeba, sądzę, podkreślić, iż 
podstawowe założenia ideowe 
Frontu Narodowego zdały w 
pełni egzamin, są wartością 
żywą i trwałą, nie wymagają 
rewizji czy zmian. Powinniś­
my właśnie wszystko uczy­
nić, aby fundament Frontu
— szeroko pojętą jedność Po- 
laków-patriotów — umacniać 
i pogłębiać, przeciwstawiając 
się wszelkim tendencjom 
wprowadzania sztucznych i 
szkodliwych podziałów.Jedność narodu, jedność jego wszystkich patriotycz­nych sił w walce o pokój i socjalizm — jest to proces rozwojowy, w naszych warun kach historycznych szczegól­nie złożony.

W latach zmagań z hitle­
rowskim najeźdźcą Polacy 
walczyli na różnych frontach, 
pod różnymi znakami, w róż­
nych organizacjach. Rozmai­
te elementy — wśród nich 
także reakcyjne — torowały 
sobie w społeczeństwie dro­
gę. Te ostatnie prowadziły 
ludzi w kierunkach fałszy­
wych, nieraz wręcz zgubnych. 
Ale przecież ogromna więk­
szość Polaków, niezależnie od 
politycznego kierunku ich or-: 
ganizacji czy formacji woj­
skowych, niezależnie od tych 
czy innych poglądów i trady­
cji, ludzi przeważnie będą­
cych poza organizacjami — 
kierowała się w swoim postę­
powaniu miłością kraju i nie­
nawiścią do wroga Ojczyzny. 
Patriotyzm — oto co stanowi­
ło najsilniejszy motdr dzia­
łania milionów Polakow i 
Polek w latach bojów o wol­
ność i byt narodu. ,Ta sama gorąca miłość Oj­czyzny, głęboko ni,eraz ukryta, nie manifestująca się żadnymi deklaracjami stanowi dziś, w okresie niepodległej Polski Ludowej największą jedno­czącą siłę. , .

ropćłniliśmy dużo błędów, 
przypinając te czy inne ety-

oceny działalności Frontu Na­rodowego i słusznie skoncen­trujemy się w ocenie na kry­tyce braków i błędów — nie powinniśmy pomijać i zapomi­nać' o dorobku. W wielkich bo­wiem osiągnięciach naszego lu­dowego państwa Front Naro­dowy odegrał rolę, wartą za­pisania w księdze minionych lat.

działania
kietki nieufności i.podejrzli­
wości różnym ludziom — z 
powodu takich czy innych 
skaz w życiorysach. Wynikły 
stąd szkody — dla narodu, 
dla państwa, dla sprawy jed­
ności. Niemało krzywd do­
tknęło wartościowych obywa­
teli, kochających swój kraj i 
nieprzeciwnych dokonywają- 
cym się w nim przemianom. 
Niemało nagromadziło się zro 
zumiałych urazów.Jest to sprawa nie tylko tak zwanych haczyków w ży­ciorysach. Nasz aktyw poli­tyczny, nasz aparat admini­stracyjny i gospodarczy, nasi kadrowcy powinni do końca wyzbyć się nieuzasadnionej podejrzliwości i nieufności także wobec wszystkich bez­partyjnych obywateli, którzy w minionych latach trzymali się politycznie na uboczu, krytykowali różne nasze po­sunięcia — nierzadko zresztą słusznie krytykowali — a pracowali i pracują ofiarnie, kierując się ugruntowanym mocno poczuciem obowiązku wobec społeczeństwa i pań­stwa. To jest przecież najlep­szy sprawdzian takich oby­wateli, najlepszy sprawdzian ich patriotyzmu.Nie powinniśmy też tolero­wać różnic w traktowaniu ludzi ze względu na narodo­wość. Polska Ludowa jest matką wszystkich zamieszku­jących ją obywateli. Wszyscy obywatele Rzeczypospolitej zarówno Polacy jak i grupy ludności stanowiące w na­szym kraju mniejszości naro­dowe, mają jednakie prawa, zagwarantowane Konsty tu cją, powinni być jednakowe traktowani i doceniani.Front Narodowy ma wiele do zdziałania, aby istniejące pozostałości starych przegród zasypywać, aby na gruncii wspólnych celów narodu je­dnoczyć wszystkich Polaków patriotów — bez etykietek krzywdzących podziałów, czy też dyskryminacji z jakich­kolwiek względów.

Ten jest bowiem tylko po­
dział: z jednej strony milio­
ny uczciwych i kochających 
swój kraj obywateli — ludzi 
pracy, partyjnych i bezpartyj 
nych, a z drugiej garstka wy­
zyskiwaczy i reakcjonistów, 
nieprzejednanych wrogów 
Polski Ludowej.

Jedność powinniśmy umac­
niać również na gruncie po­
lityki zagranicznej naszego 
państwa — polityki, która 
służy sprawie pokoju i przy­
jaźni między narodami, poli­
tyki, która umacnia bezpie­
czeństwo naszych granic i 
podnosi pozycję Polski w 
świecie.

Polityka Polski Ludowej 
wspiera.się na mocnym fun­
damencie, na wspólnocie ce­
lów i dążeń krajów wielkiego 
obozu socjalistycznego, reali­
zujących wspólny proces two­
rzenia nowego, lepszego życia. 
Życia, które w 1917 roku za­
początkował Wielki Paździer­
nik, a któremu w naszym kra 
ju, przed 12 laty, dała począ­
tek nasza polska rewolucja 
lu do wo - demokratyczna.

Wspólny cel — socjalizm — 
nie tylko nie wyklucza, ale 
właśnie zakłada własny 
wkład każdego z krajów na­
szego obozu. Droga każdego 
narodu do socjalizmu ma ce­
chy specyficzne, właściwe da­
nemu narodowi, i na tej dro­
dze, korzystając z doświad­
czeń innych, tym szybciej cel 
osiągniemy. Czerpać z najlep­
szych polskich tradycji, z bo­
gatego dorobku kultury na­
rodowej — i wcielać w życie 
wspólne z innymi narodami 
idee socjalizmu — oto słusz­
na droga przed nami.

Rozważając dalej sprawę 
jedności Polaków we Froncie 
Narodowym, trzeba wskazać 
na postulat konsekwentnego 
powszechnego rozwijania de­
mokratyzacji na wszystkich 
szczeblach — od ogólnopol­
skiego komitetu aż po gro­
madzkie i osiedlowe komórki 
Frontu.

Trzeba żeby — jak powie­
dział inny działacz Frontu — 
demokratyzacja rozwijała się 
u nas bez „przymrozków". 
Trzeba więc zwalczać wszel­
kie administracyjne metody, 
wszelkie objawy komendero­
wania, tłumienia dyskusji i 
krytyki, hamowania oddolnej 
inicjatywy i zahamowania w 
postępie zdrowego procesu 
demokratyzacji.

Front Narodowy skupia o- 
gół wyborców, którzy wybie­
rają posłów na Sejm i rad­
nych do rad narodowych 
wszystkich szczebli. Konsty­
tucja nasza mówi, że przed­
stawiciele ludu w Sejmie i w 
radach „są odpowiedzialni 
przed swymi wyborcami i mo­
gą być przez nich odwoływa­
ni". W innym artykule kon­
stytucja stwierdza, że wszyst­
kie organa władzy i admi­
nistracji państwowej obowią­
zane są „zdawać narodowi 
sprawę ze swej działalności, 
uważnie rozpatrywać i u- 
względniać słuszne wnioski, 
zażalenia i życzenia obywate­
li w myśl obowiązujących u- 
staw".

Wiemy, że te postanowienia 
Konstytucji nie są jeszcze w 
pełni realizowane i że naj­
szerszym forum dla ich reali­
zacji powinien być właśnie 
Front Narodowy. Gdzież jak 
nie na zebraniach wyborców, 
zwoływanych przez Front Na 
rodowy posłowie i radni po­
winni systematycznie zdawać 
sprawę ze swej działalności, 
wysłuchiwać krytycznej oce­
ny i wniosków wyborców, a 
potem informować ich o tym, 
co zrobili? Gdzież, jak nie 
przez Front Narodowy może 
być wcielane w życie konsty­
tucyjne prawo wyborców — 
odwoływania tych przedsta­
wicieli narodu w Sejmie i w 
radach, którzy źle swój man­
dat wykonują? Trzeba nam 
możliwie szybko opracować 
przepisy prawne o trybie od­
woływania posłów i radnych.

Pragnę jeszcze zatrzymać 
się nieco na innych konkret­
nych zadaniach, które Front 
Narodowy mógłby sobie po. 
stawić.

A więc o praworządności.
Powołane są do czuwania nad 
przestrzeganiem praworząd­
ności sądy i prokuratura. Zro 
biliśmy ostatnimi czasy sporo, 
aby nigdy więcej nie było ła­
mane prawo w naszym kraju 
aby każdy uczciwy obywatel 
był pewien był spokojny, że

nie powtórzą się krzywdy i 
ciężkie błędy minionego okre­
su. aby człowiek niewinny nie 
był prześladowany, ani skaza­
ny, aby w najdrobniejszych 
codziennych sprawach pracy 
i bytu ludzkiego ściśle prze­
strzegane były przez organa 
administracji obowiązujące 
ustawy i przepisy prawne. Są 
dzę jednak, że nie tylko po­
wołane do tego instancje i 
władze, ale także społeczeń­
stwo i jego organizacje po­
winny być strażnikami pra­
worządności. Każdy komitet 
Frontu Narodowego spełni je­
den ze swoich podstawowych 
obowiązków społecznych, gdy 
stanie w obronie szykanowa­
nego obywatela — z jakiego­
kolwiek powodu by to nastą­
piło. I tak samo komitety 
Frontu Narodowego powinny 
przyczyniać się z całych sił do 
wyrabiania w obywatelach, w 
młodzieży poczucia obowiąz­
ku wobec państwa i społeczeń 
stwa.

Sprawa poszanowania pra­
wa nie tylko przez organa 
władzy, ale także przez każde 
go obywatela w społeczeń­
stwie. sprawa wysokiej obo­
wiązkowości i moralności w 
życiu społecznym — to w na­
szym kraju palący, poważny 
problem.

Dużo też do zrobienia i do 
odrobienia mamy wszyscy: i 
dom rodzinny, i szkoła, i ZMP 
i harcerstwo, i wszyscy do­
rośli w naszej pracy z mło­
dzieżą. Wiadomo ogólnie, że 
obok wspaniałych charakte­
rem. ideowością i pracowitoś­
cią, młodych dziewcząt i chłop 
ców mamy wiele młodzieży w 
mniejszym czy większym 
stopniu zaniedbanej i wypa­
czonej. Rozwiązłość postępo­
wania, brak zamiłowania do 
swojej dziedziny nauki czy 
pracy, a niekiedy wręcz chu­
ligaństwo — jest niestety na­
dal zjawiskiem wśród młodzie 
ży nieodosobnionym.Potrzebny jest tu wspólny wysiłek i domu rodzinnego, i szkoły, i organizacji młodzie­żowej — wszystkich obywa­teli, wśród nich na pierwszym miejscu społecznych działa­czy, których tak wielu liczy Front Narodowy.

Pragnę również, choć po­
krótce, poruszyć sprawę tych 
wszystkich, którzy w szere-

Przed wielką kar
I sprawa ostatnia. Już wkrótce przed Frontem Naro­dowym, przed wszystkimi działaczami Frontu Narodowe go stanie wielka praca spo­łeczna, związana z kampanią wyborczą do Sejmu.W październiku roku bieżą­cego, a więc za trzy miesiące kończy się kadencja Sejmu, wybranego z list Frontu Na­rodowego w roku 1952. Zbliża­ją się wybory do nowego Sej­mu, który naród powoła zgod­nie z konstytucyjnym termi­nem w grudniu bieżącego ro­ku.W obecnym okresie donio­słych przemian i postępującej demokratyzacji naszego życia politycznego, a zwłaszcza na o- statniej swej sesji Sejm w większym stopniu niż w la­tach poprzednich wykonywał swoje funkcje najwyższego or ganu ustawodawczego i orga­nu kontroli innych organów władzy i administracji pań­stwowej.Ostatnia sesja Sejmu była wyrazem wzrostu roli Sejmu, wzrostu aktywności i inicjaty wy poselskiej. Dowiodły tego prace komisji sejmowych i dyskusja na plenum, skupia­jąca na sobie uwagę szerokiej opinii publicznej. Kształtuje się najwłaściwsza forma funk cji parlamentu w naszym pań­stwie demokracji ludowej. Dalszy rozwój będzie szedł niewątpliwie w tym kierun­ku, aby Sejm, wyrażając inte­resy narodu, wykazywał żywą inicjatywę ustawodawczą, brał jak najczynniejszy udział w ocenie projektów ustawo­dawczych. wnoszonych przez rząd, poddawał częstszej i bar dziej wnikliwej kontroli dzia­łalność wszystkich innych or­ganów władzy państwowej. Niezbędnym warunkiem pod­noszenia roli Sejmu jest umoc nienie więzi posłów z wybor­cami, z Frontem Narodowym,

gach Armii Krajowej, Batalio 
nów Chłopskich czy też for­
macji polskich na Zachodzie 
walczyli przeciwko najeźdźcy 
hitlerowskiemu o wyzwolenia 
Polski. Potępiliśmy i potępia­
my wszelką dyskryminację 
wobec tych naszych braci, kto 
rzy walczyli z okupantem w 
innych pod względem ideowo 
— politycznym szeregach niż 
szeregi Gwardii Ludowej i Ar­
mii Ludowej. Dziesiątki ty­
sięcy byłych AK-owców i 
BCH-owców wniosło wiele 
ofiarnego wysiłku i umiejęt­
ności dla dobra wspólnej nam 
wszystkim Ludowej Ojczyzny. 
Dziś wszystkich obywateli oce 
niać powinniśmy według ich 
pracy dla Polski Ludowej.

Istniejące jeszcze w tej dzie 
dżinie przejawy nieuzasadnio 
nej nieufności należy konse­
kwentnie zwalczać.

Cały kraj z uznaniem po­
witał inicjatywę Stołecznej 
Rady Narodowej, która wyko 
nując wolę ludu Warszawy 
powzięła uchwałę o budowie 
w stolicy pomnika ..Bohate­
rów Warszawy". Będzie to 
hołd złożony wszystkim bo­
jownikom. którzy oddali swe 
życie w obronie ojczyzny w 
latach 1939—1945, ginąc za 
świętą sprawę wolności i nie­
podległości Polski. Będzie ten, 
pomnik widocznym symbolem 
jedności wszystkich patrio­
tów, którzy walcząc pod tym 
czy innym znakiem — za Pol­
skę swą krew przelewali, a 
teraz dla niej pracują.Jedną z form działania Fron tu Narodowego powinny być nadal czyny społeczne; Można wyrazić nadzieję, że w nowym okresie, kiedy oczyszczamy na sze życie z biurokratycznych narośli i hamulców, tym buj­niej będzie mogła się rozwi­nąć gospodarska inicjatywa te renowa. Trzeba tę inicjatywę wspierać, ze wszech miar, a robić to powinny w pierw­szym rzędzie rady narodowe.Front Narodowy, jego ko­mitety terenowe powinny pod chwytywać i rozwijać każdą zdrową inicjatywę społeczną, obejmować swym zasięgiem organizacyjnym każdy prze­jaw ożywiania się, zwłaszcza w małych miastach i miastecz kach, a także wsiach i osied­lach, życia kulturalnego, to­warzyskiego — wspólnie inte­ligencji, robotników i chło­pów.
npanią politycznąSejm, który naród wybierze na następne cztery lata, stanie przed szczególnie odpowie­dzialnymi zadaniami. Będą to lata realizacji planu 5-let niego, wielkiej pracy dla po­prawy bytu społeczeństwa, dalszej dogłębnej demokraty­zacji życia w Polsce we wszy­stkich dziedzinach, dalszego u macniania niepodległości na­szego ludowego państwa, dal­szego pomnażania naszego u- działu w walce o pokój na świecie.OBYWATELE!Front Narodowy skupia wszystkich patriotów pol­skich, budujących Polskę So­cjalistyczną. Zrodził się z czy nu patriotycznego, umacnia się w czynie patriotycznym i walką codzienną, tworzy potę gę Ojczyzny. Naród polski — niezłomny, ofiarny i pracowi­ty, gotów jest poświęcić wszy­stkie swe siły, aby Polska w rodzinie narodów świata zaj­mowała godne siebie miejsce. Jesteśmy dumni z naszego do­robku lat ubiegłych i jesteśmy zdecydowani z całą bez­względnością wyplenić z na­szego życia wszystkie chwa­sty, które zagłuszały pełny rozkwit Ojczyzny. Od czynnej i obywatelskiej postawy każde go patrioty zależy, byśmy wiel kie i ambitne dzieło dalszego rozwoju sił naszego kraju realizowali szybko, z całą e- nergią i najskuteczniej.Czeka nas wszystkich wytę­żona praca polityczna.Jestem głęboko przekonany, że wypełnimy nasze obo­wiązki.Przyświecają nam idee, wy­pisane na sztandarach Frontu Narodowego: Jednośćw pracy i walce o rozkwit Polski Lu­dowej. o dobrobyt narodu, o pokój i socjalizm! (Długo­trwałe oklaski).
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W sobotę odbyła się w So- 
białkowie koło Miejskiej Gór­
ki uroczystość likwidacji 
„kopciuszka naftowego1*, któ­
rego zastąpiło światło elek­
tryczne. Uroczystego zbicia 
lampy dokonał przewodniczą­
cy spółdzielni Tomasz Nawrot 
i 80-letni Józef Jurdeczka. 
Wieczorem po wsi tworzyły 
się grupki ludzi, które żywo 
omawiały to wydarzenie, a w 
mieszkaniach z radioaparata­
mi było przepełnienie (wt).

Własna szkoła
Mieszkańcy wsi Nadstawem 

koło Jutrosina z nowym ro­
kiem szkolnym dokonają o- 
twarcia własnej szkoły 4-kla- 
sowej (dzieci przez 35 lat cho­
dziły 2,5 km do Jutrosina).

co z i?
Polska Wieś (pow. gieźnień 

ski) jest pod względem obo­
wiązkowych dostaw mleka 
przodująca w naszym woje­
wództwie. Było to powodem, 
że miała ona zostać zelektry­
fikowana. Już w 1S48 roku 
rozpoczęto na ten cel zbiórkę 
funduszy. Niestety, na tym 
się ,.akcja** zakończyła.

A przecież Polskiej Wsi, ja­
ko przodującej, w zupełności 
się należy prąd elektryczny. 
Przez środek wsi biegnie linia 
wysokiego napięcia, nie było 
by więc zbyt wielkich kosz­
tów. j Zi

Wreszcie — co stało się z 
pieniędzmi, zebranymi przez 
gminną radę od miejscowych 
chłopów? (V)

Czyżby zapomniano?
W powiecie leszczyńskim są jesz­

cze trzy gromady (siedziby gro­
madzkich rad), gdzie nie ma w 
ogóle masarni: GRN Wilkowice, 
Górka Duchowna i Lipno.

Może by władze PZGS i Woje­
wódzki Zarząd Gminnych Spół­
dzielni w Poznaniu pomyślały nad 
utworzeniem dla tego terenu spół­
dzielczej masarni? (R)

’ KALISZ: Wolność „Ich tro­
je" Stylowe — „Góra tajeni-<

»aic“; OSTRÓW: Przodownik — I 
(„Trzej muszkieterowie**, Słcń-I 
ice — „Bel Aml“; GNIEZNO: 
iLech — „Warszawska Syrena*' 
i Polonia — „Kłamstwo Judyty**;, 
(LESZNO: Sportowiec — „A-( 
iarrn w górach**.

/Radio
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PROGRAM 1 
Fala 1.322 m

13 — z życia Związku Ra- 
fdzleckiego, 15.30 — „Ze śpiew-' 
Fników Moniuszki**-, śpiewa J. 
/Hupertowa, 15.50 — koncert dla 

dzieci, 16.30 — Opowiadanie Ser i 
giusza Lwowa pt. „Rysunek", i 
16.50 — ork. taneczna PR, 17.30 
— muzyka baletowa, 18 — nad 
książkami S. Strumph-Wojtkie 

.wieża, 19.05 — korespondencja 
f z zagranicy, 19.20 — w dniu 
▼ święta Koreańskiej Republiki 
/Ludowej, 19.45 — mistrzowie 
/Estrady — Wanda Landowska, 
/ 20.30 — na fali humoru 1 saty- 
/ry, 21.30 — muzyka taneczna, 
0 22.20 — piękne głosy, 23.10 — 
p muzyka taneczna.

Wiadomości: 
19, 21 1 23.

6.30, 7.30, 8.30,

13-osobowa grupa sludentów-medyków z Uniwersytetu 
Berlińskiego bawi od. paru tygodni na obozie naukowo-le- 
karskim, zorganizowanym przez poznańską Akademię Me­
dyczną we wsi Wąsosze pod Ślesinem w powiecie koniń­
skim. Studenci niemieccy pomagają polskim kolegom w 
praktyce wakacyjnej, zażywają przyjemności letniego obo­
zowiska, położonego nad pięknym jeziorem, i odbywają 
dalsze wypady wycieczkowe, m. in. do Warszawy, Byd­
goszczy i Kruszwicy. Nasze zdjęcie pokazuje grupę mło­
dzieży obu narodowości w chwili przyjacielskiej pogawędy 
przed jednym z namiotów obozu. Pierzcszy od prawej — 

kierownik grupy niemieckiej dr Anders.
Fot. K. Przychodzki

irały, których można uniknqćCo roku tracimy olbrzymie sumy na skutek pożarów. Setki budynków mieszkalnych i go­spodarskich, tysiące kwintali zbóż, dziesiątki hektarów lasu — padają ofiarą ognia. Za pie­niądze, które tracimy rocznie przez pożary, można by wybu­dować wiele nowych domów. Niestety straty spowodowane pożarami nie tylko nie.zmniej­sza ją się, ale przeciwnie — z roku na rok stają się większe.
I tak np. w I półroczu br. zano­

towano w całym województwie po­
znańskim 531 pożarów, tj. o 221 
więcej niż w I półroczu 1955 r. 
Straty, które wynosiły w I pół­
roczu ubiegłego roku 3700 tys. zł, 
wzrosły w roku bieżącym do 6766
tys. zł, czyU o blisko 100’,•.

97e/« tej sumy straciliśmy na sku­
tek pożarów na wsi, a tylko 
w mieście. Zniszczonych zostało 97 
budynków mieszkalnych i 307 go- j 
spodarskich. Najwięcej pożarów 
powstało w powiatach południo­
wych i wschodnich. Tak np. w po­
wiecie Turek zanotowano 38 poża­
rów, które pochłonęły 1031 tys. zł, 
w pow. kolskim 40, a w konińskim 
35. 27 lipca br. w Goździnie pow. 
Wolsztyn spaliły się 22 budynki 
gospodarskie o łącznej wartości 200 
tys. zł. 31 lipca w Grzyszewle pow. 
Turek ogień pochłonął nierucho­
mości na sumę 29 tys. zł.Najczęstszą przyczyną poża­rów jest nieostrożne obchodze­
Na wódką...

Wiosną ubiegłego roku Edmund 
Drygas objął funkcję kierownika 
warsztatu szewskiego OZK nr 1 w 
Lesznie. Jako przełożony intereso­
wał się on nie tylko jakością przy­
bijanych zelówek i fleków, ale 
również kasą, z której pewną część 
gotówki przywłaszczył sobie w ten 
sposób, że systematycznie, co mie­
siąc, na własne konto przelewał 
około 1500 złotych. Ostatecznie 
„uciułał" plus-minus 15 tysięcy. 
Machinacje nieuczciwego pracow­
nika OZK zostały ujawnione. Dry­
gas stanie wkrótce przed Sądem 
Powiatowym w Lesznie.

W czasie śledztwa zeznał: „Lubię 
sobie wypić...** (m)

nie się z ogniem przez doro­słych, a zwłaszcza dzieci.W ostatnich miesiącach na­stąpiło znaczne pogorszenie przestrzegania przepisów o bez­pieczeństwie przeciwpożaro­wym. I tak np. w wielu wsiach powiatu Słupca można spotkać duże sterty słomy i zboża tuż przy budynkach gospodarskich. Brak też sprzętu p-p. w niektó­rych PGR-ach.Kolegia orzekające przy pre­zydiach powiatowych rad naro­dowych zbyt pobłażliwie patrzą na lekkomyślne przekraczanie przepisów.
Kiedy powstanie 
nowe targowisko?

Jedną z bolączek Wrześni jest 
brak targowiska, na którym moż­
na by urządzać jarmarki i targi 
tygodniowe, ale również rozloko­
wać przedsiębiorstwa. rozrywkowe 
Jak cyrk, huśtawki, karuzele, 
strzelnice itp.

Plac Pierwszego Maja nic nadaje 
się do tego celu. Starania o budo­
wę targowiska trw'ają od 1953 r. W 
styczniu br. Prezydium MRN we 
Wrześni złożyło do WRN wniosek 
o przyznanie krfcdytów inwesty­
cyjnych. Wniosek poparty był 
szczegółowym kosztorysem plano­
wanego targowiska. Projekt prze­
widywał budowę tego obiektu w 
rejonie ograniczonym rzeczką 
Wrześnicą, ul. Miłosławską i Prze­
mysłową.

Prezydium WRN jak dotychczas 
nie załatwiło pozytywnie tej spra­
wy. (K. St.)

Gra na zwłokę?
Mieszkańcy Grodziska mają uza­

sadnione pretensje do dyrekcji 
PSS, która zwleka z uruchomie­
niem kiosku sprzedającego w nie­
dziele i święta — owoce.

Sprawę można by rozwiązać 
również w prosty sposób, dokonu­
jąc przerzutu owoców do straga­
nów PSS. Po co więc ta gra na 
zwłokę?

69 szkół
w powiecie kępińskim
w remoncie

I w powiecie kępińskim 
przeprowadza się obecnie re­
mont szeregu szkół. Akcją tą, 
prowadzoną systemem gospo­
darczym, objęto 69 obiektów. 
Wkład prac społecznych, nie 
licząc budulca, określa się su­
mą ponad 40 tys. zł.

Jest to poważne osiągnięcie 
komitetów rodzicielskich. Wy­
dział Oświaty przeznaczył na 
ten cel 350 tys., a GRN 220 
tys. zł.

Dobrze przebiegały prace w 
Opatowie, Siemianowicach, 
Trzebieniu i Droszkach. W 
tej ostatniej miejscowości 
członkowie spółdzielni pro­
dukcyjnej pomogli przy re­
moncie .przedszkola.

Remontem kapitalnym ob­
jęto w powiecie kępińskim 2 
szkoły — w Buczku Wielkim 
i nr 1 w Kępnie. Prace pro­
wadzi Pow. Przedsiębiorstwo 
Remontowo-Budowlane. Są­
dząc po dotychczasowym prze 
biegu prac, zostaną one ukoń­
czone w terminie. (J. B.)

Bardzo często przyczyną poża­
rów jest palenie się sadzy w ko­
minach. W województwie po­
znańskim znajduje się ponad 
17 100 kominów wymagających 
naprawy. Najgorzej pod tym 
względem wygląda sytuacja w 
powiecie Turek, gdzie co czwar­
ty budynek ma stary, wymaga­
jący remontu komin. Państwo­
wy Zakład Ubezpieczeń przezna­
czył na remont kominów zaled­
wie lio tys. zł. Jest to stanowczo 
za mało.Kominiarze nie zawsze nale­życie wywiązują się ze sw’ej pracy. Bywają wypadki, że ko­miny są oczyszczane niestaran­nie i zbyt rzadko. Kierownicy placówek kominiarskich prze­ciążeni są pracą biurową i nie mają czasu na kontrolę pracy podległych im pracowników.
Ostatnio odbyła się w Prezydium 

Wojewódzkiej Rady Narodowej 
konferencja z udziałem przedsta­
wicieli Wojewódzkiej Straży Po­
żarnej i Milicji Obywatelskiej, 
Państwowego Zakładu Ubezpie­
czeń i innych zainteresowanych in­
stytucji. Celem konferencji było 
omówienie środków umożliwiają­
cych zapobieganie pożarom.Trzeba, aby akcja zapocząt­kowana przez Prezydium WRN, znalazła szeroki oddźwięk wśród ludności wsi. (W)

marginesie
drugiej połowy żniw.

To pan nie widzi? Dziś zwozimy owies!
Rys. H. Derwich

Czołówka polskich żużlowców
na starcie zawodów o Memoriał SmoczykaKolebka polskiego żużlu — Leszno, gościć będzie w niedzie lę krajową czołówkę kierow­ców, którzy w 20 wyścigach zmierzą się w walce o Memo­riał Alfreda Smoczyka. Zawo­dy te, organizowane od 6 lat przez leszczyńską Unię i „Ex- press Poznański**, będą w tym roku II eliminacją żużlowych mistrzostw Polski.Komisja Sportowa PZM u- zerwowi: Jankowski (Ostrovia),staliła, że w Memoriale wezmą
s. o. s.
chofekiego stadionu

W ub. roku administratorem 
jedynego w Chodzieży boiska zo­
stała TKS, Unia — Polonia. Nie 
można negować niewątpliwych za­
sług tego koła, polegających na hu 
dowie: trybuny, szaletów, przysta­
ni kajakowej i uporządkowaniu o- 
toczenia stadionu, ale inimo to 
można mleć pretensję o brak sy­
stematycznej opieki. W efekcie — 
obiekt powoli znów przybiera opła 
kany wygląd.

W maju br. powołano Społeczny 
Komitet Odbudowy Stadionu. Na 
apel komitetu popłynęły zobowią­
zania zakładów pracy, które pod­
jęły się przeprowadzić roboty na 
ogólną wartość 35 tysięcy zł. Ko­
mitet dysponuje również dużą ilo­
ścią materiałów budowlanych, któ 
re jednak, leżąc bezużytecznie — 
niszczeją.

Rozpoczęcie prac — jak informu­
je przewodniczący PKKF — An­
toni Nowak — uniemożliwia brak 
tunduszy, potrzebnych na opłace­
nie fachowców. Tylko oni mogą 
bowiem przeprowadzić roboty.

Ingerencja w WKKF nie od­
niosła pozytywnego rezultatu. Wła 
dze sportowe naszego wojewódz­
twa nie raczyły nawet odpowie­
dzieć na prośbę.

(H. B.)

Lekkoatleci Startu
na obozie w PoznaniuDla 60 czołowych lekkoatle- tów-juniorów i młodzików or­ganizuje ZS Start w Poznaniu 15-dniowy obóz treningowo- szkolenioW3* przed mistrzostwa mi Polski. Zawodnicy zamie­szkają w „Domu Chłopa**, a ćwiczyć będą na stadionie AZS przy alei Pułaskiego. (x)

udział: Kapała i Spychała (Ko­lejarz — Rawicz), Kispczyński, Teodorowicz i Błoch (Ślęza —. Wrocław), Połukard, R. Świta­ła i Malinowski (Gwardia — Bydgoszcz), Wieczorek, Tkocz 1 Maj (Górnik •— Rybnik), Su­checki (Budowlani — W-wa), Kaizer i Krzesiński (CWKS), Nazimek (Stal — Rzeszów) j Benlke (Ostroyia), jako re-Kacperczak i Jałowiecki (Włókniarz — Częstochowa), Żyto (Unia — Leszno) i Stercel (Stal — Gorzów).Zawody odbędą się na torze Unii, przebudowanym według wzorów zagranicznych (wiraże podniesione o 22 cm).
Z bogatej historii zawodów o

Memoriał Alfreda Smoczyka 
warto wymienić nazwiska do­
tychczasowych zwycięzców, w 
1951 roku triumfował Glapiak 
(Unia — Leszno), w 1952 — Kuś-’ 
nierek (Unia — Leszno), w 1953 — 
Bonin (Gwardia — Bydgoszcz), w 
1954 — Krzesiński (Unia — Le­
szno) i w 1955 — Kupczyński (Się 
za — Wrocław).Poznańscy zwolennicy żużlu nabywać mogą bilety w przed­sprzedaży w „Orbisie** przy ul. Armii Czerwonej.
Batalia
sportowców PGR

W najbliższą sobotę na stadionie 
Gwardii w Poznaniu odbędzie się 
wojewódzka spartakiada sportow­
ców z państwowych gospodarstw 
rolnych. Na starcie stanie około 
130 zawodników i zawodniczek — 
którzy zdobyli tytuły mistrzów i 
wicemistrzów na spartakiadach 
zjednoczeń PGR — Poznań, O- 
strów 1 Szamotuły. Program obej­
muje konkurencje: lekkoatletycz­
ne, podnoszenie odważnika oraz 
wyścig kolarski na dystansie 70 
km.

Poznańskie zawody będą przeglą 
dem dorobku sportowego PGR-ów 
i pozwolą wyznaczać reprezenta­
cję na spartakiadę centralną, któ­
ra odbędzie się w Warszawie w 
dniach od 7—8 września br.

Przed występem w stolicy, Rada 
Wojewódzka LZS projektuje zorga 
nizowanie 5-dnlowego obozu przy­
gotowawczego. (ak)

XIV flaid Tatrzański
rozpoczęły

W poniedziałek w Zakopanem 
111 zawodników wystartowało do 
I etapu XIV Międzynarodowego 
Raidu Tatrzańskiego. Trasa 1 eta­
pu wynosiła 300 km.

Wyniki wyścigu o Wielką Nagro 
dę Tatr: 1) Czechosłowacja — o 
pkt. głównych i 0 pkt. pomocni­
czych, 2) Polska — 0 pkt. główn. i 
4 pkt. pomocn., 3) Szwecja — 0 pkt, 
główn. 1 19 pkt. pomocniczych. W 
poszczególnych kategoriach, po I 
etapie bez punktów karnych są na­
stępujący zawodnicy: 150 ccm — 
Malec (LPZ), Roucka (CSR), Kub- 
ski (Polska) i Markowski (Budow­
lani). 250 ccm: Klimc (CSR), Bło- 
niarz (LP2), Szewczyk (LPZ), Pu­
dli (CSR), Ammor (NRD), Markie­
wicz (LP2) i Polenka (CSR). 350 
ccm: Cizek (CSR). 500 ccm: Paw­
lak (LPZ) i Kwiatkowski (Polska).

Pracownicy poszukiwani Sprzedaż

4 ślusarzy, 2 elektryków zatrudnią zaraz Po­znańskie Zakłady Nawozów Fosforowych w Luboniu k. Poznania. Zgłoszenia osobiste w dziale personalnym. K2721Praca Nauka

Pomoc domowa potrzebna. Po 
znań Grodziska 25 m. 3 od 
godz. 13—18. 15Ó50g

Pomoc domowa do spokojnej 
rodziny potrzebna zaraz. 0- 
terty Biuro Ogłoszeń Świer­
czewskiego 3 dla 15143g.

Dobrego stolarza przyjmę. 
Stolarnia M. Kaczmarek, Po­
znań, Garbary 56. 15158g

Uczciwej osoby, lubiące) dzie 
ci, poszukuje pracujące raał 
żeństwo. Poznań. Ratajczaka 
48 ra. 74, od godz. 18—20.

Ly>69g

Półroczne kursy pisania na 
maszynach, stenografii, rocz­
ne kursy biurowości organi­
zuje Stowarzyszenie Stenogra 
fów 1 Maszynistek PRL Po­
znań ul. Chełmońskiego 7. 
tel. 653-11.  14650g

Tańców towarzyskich uczę. 
Poznań. Mickiewicza 27 m. 
7. 15181g

Barak około 200 m* sprze­
dam. Piechocki, Poznań. Szy 
mańskiego 10. 15230g

Sprzedam ścianę z dykty dzie 
lącą pokój 575X265 cm. A- 
dres wskaże Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
15227g.

Młode rasowe pieski „Ber­
nardyny" sprzedam. Poznań, 
Trzebiatowska 50. narożnik 

Santockiej (Krzyżowniki - 0-
sighle).________ 15030g

Flsharmonium sprzedam. Po­
znań. Kościuszki 72 m. 8.

15031g

K upno

Kupię gabinet stylowy i dy­
wan 3X4 m. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3 
dla 15198g.

t

Sprzedam motocykl 125 ccm, 
cena 4 200 zł. Poznań, Bosa 
17._________________ !5086g

Motocykl SHŁ sprzedam. Po­
znań. Słupska 12. 15156g

Srutownik marki ..Minior'* ta 
nio sprzedam. Poznań. Gar­
bary 53. Krawiec. 15173g

OGŁOSZENIA DROBNE fo
Fortepian krótki, wiedeński, 
czarny tanio spiesznie sprze­
dam. Poznań, Rokossowskie­
go 58 m. 10. 15160g

Motocykl DKW 350 ccm SB
sprzedam. Poznań. Zbąszyń- 
ska 19 m. 6 od godz. 15.

15178g

Motocykl SHL. nowy sprze­
dam. Poznań, Sczanieckięj 14 
m. 2.______________ 15182g

Spacerówkę na łożyskach 
sprzedam. Poznań. Szama­
rzewskiego 46 m. 5. 15060g

Samochód małolitrażowy 
sprzedam. Poznań, Rokossow 
skiego 119 m.'2. l5061g

Rower damski, młodzieżowy 
sprzedam. Poznań - Wilda. 
Prądzyńskiego 13 m. 8.

________________15062g

Sprzedam 2 motocvkle WFM. 
Poznań, tel. 84-336. 15079g

Wózek koszykowy sprzedani. 
Poznań, Jackowskiego 21 m. 
6. 15064g

Motocykl „Ziindapp" 200 ccm 
sprzedam. Poznań. Wspólna 
10 m. 9 od godz. 17—20.
______________ i5063g

Spcerówkę czeską sprzedam. 
Poznań, ul. Rokossowskiego 
55/57 m. 9. 15065g

Zamienię sypialnię nowocres* 
na na pianino do ćwiczeń. 
Oferty Biuro Ogłoszeń Swier 
czewskiego 3 dla 15068g.

tóżko metalowe z materaca­
mi korzystnie sprzedam. Po­
znań Chudoby 22 m. 4.

15070g

Motocykl DRW 100 ccm sprze 
dam. Jacek Poznań, Grfcnicz 
na 5. w podwórzu. lat)74g

-r-

Lokale
7amlenlę dwa pokoje, kuch­
nią, łazienką w Szczecinie, 
na dwa pokoje, kuchnią w Po 
znaniu. Szczecin, Mickiewi­
cza 114 m. 2. K2707

Zamienię 2 mieszkania po po 
koju z kuchnia — samodzicl 
ne na jedno — pol0j z kuch 
nią. Oferty Biuro' Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 nr 
14929g

Zamienię pokój i kuchnią na 
takie samo \ub większe. Po­
znań. Długa 13 ja. S.

14933g

Zamienię 2 odtyńelne miesz/ 
kanig — pokój i pokój z ku­
nią na 2‘/»—3 pokoje z kuch­
nią. Warunki do omówienia. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. Swier 
czewskiego 3 dla 14935g.

OgfoMCłua
drobne do „Głosu Wielkopolskiego' 
przyjmuję prócz naszego Biura Ogłoszeń łakż<

wszystkie urzędy ł agencje pocztowe

Nieruchomości

Dnia 13 sierpnia 1956 po długich i ciężkich cierpie­
niach, opatrzona Sakramentami św., zakończyła swój 
pracowity żywot nasza najukochańsza matka, teściowa, 
siostra, babka ) ciocia, śp.

z Poprawów

Agnieszka Horemska
Pogrzeb odbędzie się w czwartek 16 btn. o godz. 15 

z kaplicy cmentarnej na Górczynie.
W ciężkim smutku pogrążona 

15246g rodzina

Dnia 13 sierpnia 1956 zmarła nasza najdroższa mat­
ka. teściowa, babcia i siostra, śp.

i Watzaków

Teodora Antoniewicz
Pogrzeb odbędzie się w czwartek 16 bra. o godz 

12.50 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.
W ciężkim smutku pogrążona 

15243g rodzina

Sprzedam motocykl 100 ccm 
na starter w dobrym stanie. 
Misterka. Poznań. Kościusz­
ki 85/87 Zamek. 15075g

Zamienię 3-pokojowe miesz­
kanie, komfortowe w Bielsku 
na podobne lub mniejkze w 
Poznaniu. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 dla 
14937g.

Kupię parcelę (okolica mię­
dzy Marceiińską — Dąbrow­
skiego). Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 dla 
l5049g.

Kuplę małą parcelę w Pusz- 
czykńwku lub Puszczykowie. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. Swier 
cżewskiego 3 dla 15988g.

Oomek lub willkę z ogrod«®> 
wolnym mieszkaniem sP'e 
nie kupię w Poznaniu, lu® 
przedmieściu wprost ,- 
ściciela. Oferty Biuro 
szeń, Świerczewskiego 3 
14789g._____ ________
Inżynier rolnictwa PoszuIiIIj* 
dzierżawy gospodarstwa z 
brą ziemią od 5—10 
ferty Biuro Ogłoszeń. 
czewskiego 3 dla 149308-

Motocykl DKW 350 ccm na 
tylnych teleskopach, po gene 
ralnym remoncie okazyjnie 
sprzedam. „Metospaw", Po­
znań Garbary 47. w podwó­
rzu — lewo. 15076g

Sprzedam szafę do książek, 
biurko, stół okrągły. 2 krze 
sła. Oferty Biuro Ogłoszeń 
Świerczewskiego 3 dla 
15078g.

Zamienię pokój z kuchnią, 
komfortowe na równorzędne. 
Oferty Biuro Ogłot.eń. Swier 
czewskiego 3 dta 14946g.

2V* pokoju z kuchnia (duży 
metraż), komfortowe, sło­
neczne (Jeżyce) zamienię na 
2*/» pokoju najchętniej samo 

► dzielne. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 dla 
14948g.
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